
Jutro, Śgo Łazarza B.Czwartek.
Dnia 4 (16) G rudn ia .—  Rok 1852.

Dnia 26 Listop: r. b. (v. s.) wszystkie dostojne osoby, 
przeznaczone przez N. PANA doaśystowania przy wyko­
naniu przez J. C. W. W. X. M i c h a ł a  M i k o ł a j e w i c z a  
przysięgi, składały następnie powinszowania J. C. W. 
W .X . M i c h a ł o w i  M i k o ł a j e w i c z o w i , z powodu odbycia 
tejże przysięgi. ______________

Rozkazem C e s a r s k i m i , Pułkownik artylerji S traden , 
przeznaczony został na Komendanta garnizonu artylerji 
w Brześciu Litewskim.

Rada Administracyjna zatwierdziła zapis rs.  150, na 
przelanie i powiększenie dzwonu wielkiego dla Kościo­
ła w Radzyniu, przez Tomasza Stopczańskiego, uczy­
niony.

Zarząd W arszawskiego Ober-Policmajstra, wezwał 
Antoniego Morawskiego, lat 27 liczącego, czeladnika 
introligatorskiego, który wydaliwszy się w roku 1844. i 
mając sobie prolongowane paszporta po 1847 rok do 
m .T ryestu ,  dotąd nie powrócił; ażeby w c ią g u  6ciu 
tygodni od daty obecnego ogłoszenia, zgłosił się do 
najbliższego Urzędu Policyjnego, i bytność swą zamel­
dował: a to pod rygorem art. 540 i 341 Kodexu kar g łó­
wnych i poprawczych.

Z powodu niepotwierdzonych przez Komissję Rządo­
wą P r z y c h o d ó w  i Skarbu, licytacjów, dopełnionych na 

i wydzierżawienie dochodów konsumcyjnych, na Jata 
1853/s z miast poniżej wyrażonych, licytacja ta w ter- 
minie skróconym i ostatecznym odbytą będzie na dniu
9 (21) Grudnia r .  b., w biurze Rządu Gubernjalnego 
W arszaw skiego: co do miasta Pabianice, od summy 
rs. 3,700; co do miasta Piątku, od summy rs. 2,203; 
co do miasta Tarczyna, od summy rs. 1,301; zaś na 
dniu 11 (23 Grudnia) r . t . ,  w b i u r z e  Naczelnika Powiatu 
Łęczyckiego: codo miasta Grzegorzewa, od summy 
rs. 381; i w biurże Naczelnika Powiatu W ieluńskiego: 
co do miasta Krzepice, od summy rs. 760; i co do mia­
sta Mstowa, od summy rs. 658.

M agistrat m iasta W arszaw y.—  Podaje do wiado- 
! mości powszechnej, że licytacja na zastawione przedmio­

ty w Lombardzie miasta W arszawy, w terminie właści­
wym nie wykupione, lub nie prolągowane, oabęoziesię 
w miesiącu Marcu 1853 r., oczemosobne obwieszczenia 
w Gazetach tutejszych będą,zamieszczone. Gdy wszakże 
według artykułu 29 Najwyżej zatwierdzonej pod dniem
10 (22) Kwietnia 1851 roku ustawy, o zaprowadzeniu 
probierń w Królestwie, przedmiota ze złota i srebra nie 
trzymające próby, ani stęplem zapasowym opatrzone, 
uledz winny przed licytacją stopieniu i zamienieniu na 
sztabki, i że po doprowadzeniu ich do jednej z prób

I przepisanych, dopiero na sprzedaż wystawione być m o ­
gą. A że czynność ta przy wielkiej ilości zastawów zna­
cznego czasu wymagać będzie, Magistrat przeto polecił 
Lombardowi miasta W arszawy, aby przedmiota ze; zło ­

ta i srebra kwalifikujące się do licytacji, poczynając od 
dnia 20 Stycznia (1 Lutego) 1853 roku, odsyłał do tutej­
szej probierni dla wypróbowania i ocechowania, lub też 
w razie przeciwnym dla stopienia i zamienienia w sztab­
ki. Magistrat uprzedzając o tern osoby interesowane, 
wzywa je, ażeby po uzyskanie dalszej prolongacji, lub  
po wykupno kosztowności swoich,-przed terminem po­
wyższym to jest przed dniem 20 Stycznia (1 Lutego)
1853 roku, zgłosić się do Kassy Lombardu miasta W ar- 
szaw y  nieomieszkały: inaczej albowiem same sobie w i­
nę przypisać będą musiały, jeżeli z powodu stopienia 
zastawionych przedmiotów, na straty narażoue zosta­
ną. —  Prezydent, Rzeczywisty Radca Sta:, A udrault. 
Naczelnik Kancellarji, Luceński.

JW , Radca Stanu Teodor Bóbr, b. Marszałek Szla­
chty Gub: W ołyńskiej, przybył do W arszaw y.

Wczoraj zakończyła pełne cnót życie, Konstancja W a­
lewska, Ranoniczka Warszawska. Dla niej nie ma ne­
krologu, bo jej życie na świecie, nie było życiem dla 
świata, bo żyła już w ROGU! za nim Ją  BOG do siebie 
powołał.

Otrzymujemy sm utną wiadomość, iż dzisiejszej nocy /  
zakończył życie ś. p. Józef Damse, znany powszechnie 
z e  znakomitego talentu jako Artysta i Kompozytor m u­
zyczny, w 64 roku życia swego. Ś. p. Damse um arł  n a  
wsi, bawiąc u Córki i Zięcia swojego.

Ś. p. Kazimierz Buczw iński, Obywatel m. W arszaw y , ,  
Chirurg le j  ki:, po krótkiej słabości, w 4 2 'ro k u  życia, 
wczoraj przeniósł się do wieczności. Pozostała Zona z 5 m  
drobnych dzieci, zaprasza Kolegów, Przyjaciół i Znajo­
mych, na wyprowadzenie zwłok z Kościoła dolnego S. 
K r z y ż a , jutro o godz: 3ej z południa, nasm ętarz-Po-  
wązkowski; oraz na Nabożeństwo żałobne w tym żedniu  
i Kościele o godz: lOej z rana.

Ś. p. Karol Weber, Sekretarz Gubernjalny, T axa to r  
Lombardu i Banku Polskiego, onegdaj rozstał się z tym 
światem,

Do Xięgarni S. Orgelbranda, przy ulicy Miodowej 
Nr 496, nadeszły następujące dzieła : Xięga natury, od­
dział lszy, 0 stw orzeniu Św ia ta , według dzieła fran- 
cuzkiego, Despreaux  i Desdonits, kop. 35. Pam iętni­
k i  o w yprawie Okocimskiej roku 1621, Jana H rabi 
z Ostrorogu, Prokopa Zbigniew skie go, Stanisława Lu­
bomirskiego i Jakóba Sobieskiego z rękopisrnów współ­
czesnych i druków mniej znanych, zebrał Zegota Pau­
li, rs. 1 kop. 50. Albertrandego, Panowanie Henryka 
W alezyusza  i Stefana Batorego, rs. 2 kop. 70. L is ty  
z zagranicy  przez Stefana W., kop. 821/*. Lesława Ł u­
kaszewicza, R ys dziejów  piśmiennictwa polskiego , 
wydanie przerobione, kop. 75. Słowa praw dy  dla u- 
żytku wszystkich stanów, kop. 45. Legendy historyczne,
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przez Bronisławę Kdm ińską. z 22ma rycinami, rs. 3 
kop. 60. ‘

k a rn a w a ł  tegoroczny, liczy się do bardzo krótkich. 
Pięć i pół tygodni hasać tylko będzie można, bo P opie­
lec  w dniu 9 Lutego, h alt tańcom stawi.

Według otrzymanej wiadomości, rs. 20,000, które wy­
szły na Nr 17,459 u P. D ębińskiego  w Łodzi, padły na 
piątki, a te wygrali: a) Nauczyciel szkoły elementar- 
nej Rządowej w Łodzi; b) Konstanty H ajdrych, majster 
tkacki także w Ł odzi zamieszkały, w spółce z Konstan­
tym N irengarten , majstrem tkackim, oraz z Emanuelem 
K ap, tkoGzcnfi; c ) Sfarozakonny Icek Gutman^ krawiec 
męzki, w współce z Kilem Hajmóuńczem. krawcem; d) 
Gottlib Gerbich; e) F lprjan Grotę/, majstrowie tkaccy. 
Osoby te żadnej nieruchomości nie posiadają, jeden 
tylko ł* lorjan Grotel, jest właścicielem domu m u ro ­
wanego i prowadzi profesję tkacką, a obok tego po­
siada hutę szklanną w kolonji R a w icz , gminie D łu ­
tów , Pcie Piotrkow skim . * •

Wystawy cukiernicze \>xtc&-kolendowe, już się za­
czynają. Bociany w tym roku wielką w nich grają ro- 
• ^ -  Wedel, Grohnert i K lopfert, ubrawszy oknaswo-
je  w różne słodycze, umieścili na czele tego wszystkie­
go' bociany cukrowe, dźwigające mnóstwo d zie c i w po­
wiciu tak w koszach przyczepionych do skrzydeł jako 
i  w dziobach (?)

Wydawca M agazynu mód, ma honor donieść, iż pi­
smo to w r. p. 1853, wychodzić będzie pod tąż co dotąd 
Redakcją, i po tejże cenie jak  od lat 18tu wydaje się. 
Do każdego Numeru tego Dziennika, dołączone będą 
jak  dotąd dwie ryciny za granicą robione, przedstawia­
jące  najświeższe mody P a ryzk ie  i W iedeńskie, dam­
skich i męzkich ubiorów, oraz wzory do haftów. Naj­
uprzejmiej uprasza się łaskawych abonentów na p ro ­
wincji, ażeby raczyli wcześnie zaprenumerować M aga­
zy n  mód na Urzędach i Stacjach Pocztowych, gdyż od 
tego zależy rychłe odebranie Numerów.

Jednym z najbardziej poszukiwanych kosm etyków  
w tym czasie, przez pierwsze elegantki w P aryżu , jest: 
p d te  de velours [V aniora). Doświadczenie albowiem 
przekonało, iż tenże nadając białość, delikatność i czer- 
stwość cerze, konserwuje skórę i spędza z niej wszel­
kie wyrzuty, przez co jest nieporównanym w swych za­
dziwiających skutkach, a wziętość ja k ą  sobie zjednał 
w  świecie modnym, stanowi najlepszy dowód jego do­
skonałości. Handel A. Kowalew skiego, pod Nr 447 
Krakow:-Przedni:, starając się o wszystko, co tylko 
w  tym rodzaju pojawia się nowego za granicą, i w ten 
kosm etyk  już zaopatrzonym został.

Między zasługującemu na wzmiankę wyrobami in t r o - , 
ligatorskiemi,odznaezają się bezwąlpieuia, sprowadzo­
ne przez Pana R. Fried/eina, oprawne xiążki do Na­
bożeństwa, dla osób płci żeńskiej. Oprawa ich bo­
wiem axamitna, nabita złotem lub srebrem; przytem 
inkrustowana lub też cizelowana, albo wreszcie szyld- 
kretowa, lub z perłowej muszli, posuniętą jest do prze­
pychu. Przy nadchodzącej obecnie porze kolendy, xiąż- 
ka taka może posłużyć za najpiękniejszy dar, na jaki 
tylko zdobyć się można, zwłaszcza gdy tej lak pełnej

bogactwa powierzchowności, połączonej z czystością 
smaku i pięknością roboty, odpowiada zupełnie w e ­
wnętrzna wartość pobożnego dzieła.

Uczony Dominik Szulc, autor ważnych prac histo­
rycznych, któremu winniśmy wyświecenie nazwy pier­
wotnej S te ttm a  (Szczytno), w pełnej erudycji i obszernej 
rozprawie (ogłoszonej w Gazecie W arszaw sk ie j), wyja­
śn ił  ciekawe szczegóły dawnego i dość znacznego sła- 
wiańskiego miasta Kolna, w następującym sposobie: M. 
Kolno na prawym brzegu S prow y  leżące, sprzedane zo­
stało w r. 1213 z częściąXtwa Lubuskiego, do którego 
należało, przez Xięcia B olesław a P iasta , Margrabiom 
Bi andeburgskim . Nabywcy mieli dworzec za miastem ku 
Odrze położony zwany Berlinem, a w r. 1240, rozciągnę­
li tę nazwę do Kolna, któremu nadali prawo niemieckie, 
takjednak, że dawni mieszkańcy i nowi osadnicy n ie­
m ieccy  budujących się cyrkułów na tak zwanej Ber- 
liń szczyzn ie , mieli osobnych wójtów i szczególne przy­
wileje. Jeszcze w r. 1261 nazywają Margrabiowie sta­
re miasto Kolnem p r z y  dw orcu Berlin. Inne miasto na 
lewym brzegu Sprow y, współ-imienne, dopiero w X IV  
wieku, t. j. r. 1307 przyłączone ,do B erlina  zostało. 
(Pod tern to miastem czyli Berlinem , jest dawna bardzo 
wioska S tra lau  (Strzałowo), należąca niegdyś do m ie­
szczan ina S lrza low sk iego . Do tej wioski każdego ro ­
ku w dniu 24 Sierpnia, wylęga cały Berlin, jak  u nas 
w W u isz a w ie  i\a.Zielone św ią tk i  do Bielan, i asystuje 
wielkiemu tradycjonalnemu połowowi ryb).

(A. n.) Z prawdziwą przyjemnością, dowiedziałem 
się o powrocie z zagranicy Pana Lim precht, fabrykan­
ta p iw a  baw arskiego, który nie szczędził trudów i n a ­
kładów dla kraju naszego, aby go wzbogacić w fabry­
kę p iw a  na równi z fabrykami zagranicznemi, z czego 
korzysta ogół, a mianowicie, zwolennicy tego napoju. 
Będąc znawcą w tym przedmiocie, oddaję mu tę sp ra ­
wiedliwość, że napój z łabryki jego, liczyć możemy do 
rzędu pierwszych, a to pod względem smaku, koloru i 
dobroci. Słusznie przeto należy wspomnieć o Panu 
Lim prechtcie, i oddać pod ocenienie współ-amatorów, 
wyroby je g o .—  Obywatel W arszaw y.

W tych dniach, muzykalna rodzina Nerudów, która 
w tutejszem mieście z takim zapałem we wszystkich 
koncertach przyjętą została, wyjeżdża do K alisza , R a ­
dom ia  i lu b lin a , dla dania tamże koncertów.

Nakładem Xięgarni Leona Glucksberga  przy ulicy 
M iodowej pod lilarapii, wyszedł Teatr d la  dzieci, przez '
Z. IŁ, i zawiera następujące Komedje: 1) W ierzbno  >
c zy li pam ięć udzielonej pom ocy czasam i w sercu p o ­
zosta je . Komedja w 3ęh obrazach, oryginalnie napisa­
n a :  O braz i ,  B iedny Z-ydek; II. Majówka; III, D w a­
n aście lat, późn iej;  2) Urlop Ż o łn ierza , Komedja ze 
śpiewkami; 3) W esele Zosi, zabawa na prędce na imie­
niny Cioci; 4) M azur i  Lublinianin c zy li w e t za  wet;
5) Im ieniny Z osi, Komedja; 6) Kuchcik K iążęciem , 
Komedja; 7) X iqżę, c zy li nie są d ź  n ig d y  o nikim  z  p o ­
wierzchow ności, Komedja. Sprzedaje się u Wydawcy,- 
oraz we wszystkich Xięgarniach. po cenie rs. 1. ’ *

Jutro jak to już donieśliśmy, Koncert P. Antoniego 
K olsk iego  w salach Redutowych o godzinie P fz  wie-
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czoretn. Oprócz zapowiedzianych już przez nas dzieł*, 
Artysta wykona, Koncert D usseka  (g. m ol), i morceau  
de Concert z opery Macbeth; oraz na żądanie fanta­
zję z tematów A ty  lii. D wie zaś uwertury, ob ie kom ­
pozycji P . Kąt.skiego, rozpoczną dw ie części Koncertu. 
Przy takim programie i przy grze m istrzow skiej A rty­
sty, spodziewać się należy św ietnego zebrania.

Nakładem X ięgarni H enryka Natansona, w yszedł - 
zeszyt 9ty dzieła p. t. Słow n ik  Jeografji Powszechnej, 
którego cena na papierze w elinow ym  kop. 75, a na pa­
pierze zwyczajnym kop. (H1/*- Prenum eratę, która na 
cale dzieło rs. 9 na papierze w elino:, a rs. 8 kop. 10 na 
papierze zwycz: w ynosi, przyjmują w szystkie X ięgarnie  
krajowe i zagraniczne.

D ziś od godz: 3ej z południa w salonach W iejsk ie j 
K aw y, napow szeche żądanie, grać będzie kompanja m u­
zyczna, pod przewodnictwem Pana K urzątkow skiego, 
te same dzieła co w N iedzielę.

P. Nikodem B iernacki, Artysta skrzypek, d. 18 lub 
19 b. m.da koncert w Radom iu, dokąd w yjechał wczo­
raj.

W czoraj w Teatrze Rozmaitości, przyw ołani zostali, 
po Kom: Zam ek na czarn ej skale, W szyscy; po Kom: 
Zoe, W szyscy, i oddzielnie Psuuia Szym anow ska  3-kroć; 
po Kom: M łynarz i  Kom iniarz, Pani M azurowska, 
Panna H elena F ruzińska, oraz PP. Sto/pe, Panczykó- 
ucsh i  i Chomiński.

Donoszą z Ż ytom ierza , pod d. I6/ 2S z. m., że uro-
I dzaj ozim iny średni.

—------------------
A n g u a . —  Kanclerz Izby skarbowej oświadczył 

w Parlam encie, że g łosow an ie nad projektem pow ię­
kszenia podatku od domów, uważać będzie za zatwier­
dzenie lub naganę całej polityki gabinetu; w ten sp o ­
sób stawioną została kwestja gabinetowa.—  W d. 8ym  
b.jen. odbył się bapkiet inauguracyjny Lorda-Mayora; 
w szyscy prawie M inistrow ie byli obecni, nie widziano  
jednak znakomitych członków  oppozycji, chociaż Lord- 
Mayor sam w Parlam encie do niej należy. Z członków  
ciała dyplom atycznego obecnym był tylko P o se ł S ta ­
nów Zjednoczonych, który w iele m ów ił o związku i 
przyjaźni nierozerwanej m iędzyA n glją  i jego krajem.
—  h oin issja  rządowa wychodźtwa m usiała wstrzymać 
nieco sw e prace, tyle osób bowiem zgłasza się  z zamia­
rem wychodźtwa do A u stralji;  zabrakło okrętów do 

f przew ozu.—  Kompanja podm orskiego telegrafu donio­
sła . że w Grudniu r. z. zam ieniono między D over i Ca­
la is  878  depeszy, a w Październiku b. r. 1819; w ze­
szłym  tygodniu 380  depeszy w głów nym  biurze odebra- 

i  no, a te dały dochodu 477 dukatów tygodniowo; kom ­
panja już w ypłaciła  roczną dywidendę od akcji po 5 
funt: szterk. Dochody ciągle powiększają się, a koszta 
zmniejszają. Lina do telegrafu między Dover i Osten­
dą  już jest gotow ą.—  Z ln d ji  Zachodnich  przybył pa­
rostatek M edway, na którym znowu 5ciu ludzi umarło 
na żó łtą  febrę. —  W tych dniach, Hrabina Seweryna 

R z Potockich Colloredo- W ąlsee, M ałżonka A m bassa­
dors A ustriackiego, dawała pierwszy urzędowy w ie­
czór. (G. Pr., Ind: B. i Kr. Z.j

A u s t r j a . —  Polecono czuwać nad ajentami zagrani- 
cznemi, nakłaniającym i do wychodźtwa do Am eryki. —  
D ziennik  W iedeński P resse  donosi, że P osłem  w P a ­
ry żu  zostanie Hrabia A ge 11 or Goluch o te s-ki, N am iestnik  
GaCicji.—  Rząd układa p rójek ta kolonizacji W ęgier. —  
Hr: M ercandin, m ianow any został Prezydentem Kra­
jow ym  do K rakowa. Hrabia b y ł dawniej Starostą Ob­
wodowym  Ołomunieckim, a od r. 1849, Prezydentem  
Rządu Okręgow ego P ragsk iego . (G. Pr., G. Sz. i Cz.)

F r a n c j a .  P aryż lOgo G rudnia. —  Monitor o g ło s ił  
21 0  nowych ułaskawień politycznych; tak w ięc ogólna  
ilość  tych ułaskawień od dnia ogłoszenia Cesarstwa, 702  
w ynosi. Komissja' łask pracuje ciągle, bo nieustannie 
przybywają nowe prośby.—  Publiczność zajmuje się  
bardzo naradami kom issji Senatu; pogłoski jednak ty l­
ko o nich chodzą, tajemnica ściśle jest zachowywaną. 
C od o  uposażeń 5  m iljonów  pensji, ma otrzym ać przy­
szła Cesarzowa. Sprawozdanie ledw o w Poniedziałek  
gotowem  będzie.—  P ogłoski o przemianach w gabine­
cie nieustaly; wydziały robót publicznych i ośw iecenia  
publicznego, mają połączyć z Miriisterjum spraw w ew :. 
P. M agne ma zostać M inistrem skarbu, P. Chasseloup- 
Laubat m arynarki, P. R ouherspraw iedliw ości.— W dy­
plomacji także pewne zmiany zajść m ają: P. Lavatette  
zostaje Senatorem; P . I lis  de B u ttenval, udaje się na 
jego miejsce do Stam bułu  z Turynu; P. B ren ier  ma 
otrzymać poselstwo; P. L agrange  uda się do R zym u. 
—  .Marszałek X żę Hieronim  zamieszka w P alais-R o- 
ya l, syn jego X iążę Napoleon w FJyśee, dopóki do Al­
g ier) i nieodjedzie; X iężna M atylda  w Luwrze*—-X żę  
Bassano  ma zostać pierwszym  Szambelanem, (nie bę­
dzie tytułu W ielki Szambeian). W Tuiłeries zajmują 
się organizowaniem  gwardji przybocznej; zdaje się j e ­
dnak że Cesarz g łów nie poprzestanie na dworze w oj­
skow ym , o cyw ilnym  zaś nie m yśli, trudno wszystkim  
starającym się dogodzić; do kluczów SzambeJańskieh, 
np. zg ło s iło  sję już 127 kandydatów; o inne godności 
dw orskie podobnież wielu jest starających się; na­
w et do kuchni Cesarskiej kilku prosi o m iejsca »dar- 
m o” bez płacy dla honoru tylko. Cesarz jednak da­
w nego trybu życia w cale n iezm ienił; w ieść, że sam do 
stołu  zasiadać będzie, m ylną była. Żyje on jak kiedyś, 
bardzo po prostu; przed kilku dniam i, notarjusz Mar­
szałka SI. Arnaud, którego córka szła za Pana Puyse- 
gu r, przybył do Tuiłeries, z prośbą, by J. C. Mość po­
łożyć raczył podpis na intercyzie; zastał Cesarza w spo­
dniach czerw onych, w takimże kepi (kaszkiecie żo łn ie ­
rzy piechoty), palącego sygarp; przyjęto notarjusza bez 
żadnych cerem onji. Za to na balach i przyjęciach urzę­
dowych, raz na tydzień odbywanych, dawna etykieta 
Cesarstwa ściśle zachowaną będzie. Sztabow i gwardji 
narodowej polecono, by dał listę oficerów  gwardji i ich 
żon, które w zamku przyjm owanem i być m ają.—  H ra­
bia Alexander Colonna W alewski,. P o se ł F ran cji,'przy 
dworze Królowej Jmci A ngielskiej, został ozdobiony  
W ielk i m Urzęd ri ikiem le g ji honor o:.— Nagrodę 5 ,0 0 0  fr: 
naznaczoną przez rząd, za najlepsze dzieło dramatyczne, 
odda podobno komissja akadem ików , albo Panu A,ugier 
za jego Dianę, albo Panu Sandeau  za jego dzieło P an-
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wprost sieni

L IC Y T A C JA ,
z dniem wczorajszym, rozpoczęła się w domu dawniej 
Blanka, na dole w  dziedzińcu, za Cukiernią Groimerta, 
na I d U ł K l  G t LA \TKIIV.I\ K. wysorto-
wane z Magazynu daw;niej Czaban, teraz T. W olniejpicz; 
takowa odbywać się będzie codziennie od godz: 10 z rana.

OSTRYGI Holsztyńskie świeże, na-M 
' dcjdą jutrzejszą pocztą do Składu Win i lio -ą |

r7-cn‘> ErnestaN iekiego, przy ulicy Bielańskiej ^  
UtjKiiiiffiMiŁHiiSl N" 466.—  1 )0  tegoż Składu nadszedł p o w tó r-^  
ny transport H l \  Szampańskicb Jacqtiesson i Roederer; 
oraz wszelkie BAKALJE. .. ‘ %

,'ących 4ćh O B R A Z  A C M  olejnycli i Żyr

1 W Piątek d. ’/i7  Grudnia r.l>., rozpocznie się w domu pod Nr 
j 1339 przy ulicy Śto-Krzyzkicj, L icytqcja L E H A R - 
ISRICM A l.\Ż i'A 4. po ś. p. Drze łla lc z n .

na de la  S eig liere . —  W ielkie drogi w  F rancji, o- 
trzy.mały znowu nazwę dróg Cesarskich.—  Teatr w Bli-\ 
dach  (w A lg ierji), zgorzał zupełnie. (Ind. 15.J

N iem cy . —  Senat F rankfurcki wybrał na rok 1 8 5 5 , 
P. von Heyden, pierwszym, a Senatora Dra Klośs, dru­
gim Burmistrzem. (Ind. B.)

T urcja. —  Z D am aszku  don oszą , że w o jsk a  tu re­
ckie  o p u śc iły  Horan, co fn ę ły  się. do T yberjady , zkąd  
d zia ła ją  p rzec iw  beduinom. (A . G.)

W łochy . —  Spodziewają się, że Pan His de Bu- 
te n ta l,  Poseł F rancuzki przy dworze Sardyń skim , 
rychło Turyn  opuści: na jego miejsce ma przybyć Pan 
de M ontessuy z Florencji. (Ind. B.)

R ozmaitości.—  W Hamburgu  spodziewają się w tych 
dniach przybycia kilkuset osób sekty Mormonów, którą 
z D an ji wydalają, dając na drogę do A m eryki wsparcie. 
Sekta ta cierpianą już nie będzie w D an ji po nowym  
roku. Mormoni jadą do puszczy M ormońskiej nad je­
ziorem słonem w Am eryce Północnej, gdzie największa 
tych nowowierców liczba zamieszkuje. Starają się oni 
o  jak najrychlejsze tej okolicy zaludnienie, aby dojść 
do liczby mieszkańców, jakiej wymaga tam prawo, aby 
stanowićpaństwo Związkowe, i mieć reprezentację swo­

j ą  w W ashingtonie . —  Ostatnia poczta am erykańska  
przyniosła wiadomość, że w Nowej G renadzie  odkryto 
na nowo bogate żyły złote, których ślad zgubili H iszpa­
n ie , po wyparciu ich z złotodajnych okolic przez kra­
jowców.—  Jedna z xięgarń B erlińskich  ogłasza dzieło, 
którego tytuł w wiernym przekładzie z niem ieckiego  

j,„ tak brzmi : »M elangonesa i Trychogenia, czyli sposób 
nadania na drodze racyonalnej za pomocą w ew nętrznych  
środków, jasnym włosom na głowie i zarostu cie­
mnej barwy, tudzież leczenia łysiny na podstawie zasad 
fizycznych.” —  »Powiedz mi”, rzekł ktoś do swojego 
znajomego, »co to jest, że żadnym środkiem nie mogę 
przyjść do majątku'?” »Bo też nie chodź środkiem , ale 
bokiem, a pewno dojdziesz do niego.”

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Boczarski Praporsz: z Petersburga nr 625; Grodzicki Wincenty 

Oby: z Borzykowa nr 35; Hryniewiecki Ant: Doktór z Gub: Grodzień­
skiej nr 1258; Linda Ant: Ob: z Brzyskiej Woli nr 556; Łubieński 
W ład: Hr. 7. Paryża nr 666; Pęczkowśki Zygm: Oby: z Mokrska nr 
556; Pusłowski Wandalin Oby: z Paryża nr 1724; Sołlyk Fran: Hr. 
z Piastowa nr 584; Trzebucbowscy łóz: Ob:zSadłogi, i Ant: Oby: 
z Barłogi nr 584; .Walchnowski Jul: Radca T. K. zNizyny nr570; 
Wierzejski Józ:0bv: zKrakowa nr 1062.

W yjechali:  Balowski Jan Ob: do Bożenka; Ćyprysiński Ant: Ob: 
do Londynu; Joźwicki And: Oby: do Góry Bałdrychowskiej; Krze- 
sióski Felix Art: Baletu do Petersburga; Lutosławski Ed w: Oby: do 
Rembielina; Lubieńska Anna lir. do Krakowa; Moes Krysljan właści: 
fabryki do Gub: Grodzie/is:; Stanisławski Józ:.Dok: do Krakowa.

IJiOAIEiSIEAlA.
Fabrykant C I I H R C  i I M F I M i l l d l  z Magdeburga, zna­

jący  się dokładnie na wszystkich gałęziach należących do tego 
fachu, posiadający chlubne świadectwa, życzy przyjąć obowią­
zek tegoż zawodu w Królestwie lub Cesarstwie, każdego czasu. 
Wiadomość w Kantorze Pczemysłowo-Iyomissowym R. Orłowskie­
go, w Hotelu Polskim Nr 7.

Sekwestrator Skarbowy, wiadomo czyni, iż na satysfakcję nale­
żności Skarbowych, zajęte Ruchomości, t. j .  różne Meble, Lustra, 
Sprzęty gospodarskie, i t. p., z mocy polecenia Magistratu M. W ar­
szawy, sprzedane będą przez publiczną licytację w d. 10/22 b. m.

mianowicie: 1) o godz: 10 z rana pod Nr 2146 przy ulicy Kłopot; 
2) o godz: lej z południa pod Nr 1212 przy ulicy Pańskiej; i 3) o.go- 
dzinie 3, pod N r 1100, przy ulicy Twardej.—  M ajewski.

, ^  ^*i Potrzebnym jest O G R O B N ł lH . ,  mogący, oka- 
i i  e l  i S  zać zalecające świadectwa, z pełnionych długoletnich 

wjednymże miejscu służb, i znający się na oran- 
żerji, a to na wieś, o milę od W arszawy. Zgłosić 

się może na Pragę przy ulicy Szerokiej Nr 280.
W  Gościnnym Dworze, za Żelazną Bramą pod N r 139, u Ja ­

na Chruścińskiego, jes t do sprzedania SA R N IA  na funty.
I 1 A * K A  do Nabożeństwa, ozdobiona perełka­

mi szklancmi, kolorowemi, znalezioną została, jest do 
odebrania, pod N r 459 przy ulicy Senatorskiej, na 
lm  piętrze.—  Tamże są do sprzedania dobre, slare, 

włoskie, SKRZYPCE, za bardzo nizką cenę.

M E B L E  różne, w bardzo dobrym stanie, są 
do sprzedania, z powodu wyjazdu; oraz para R O ­
NI! dobi ■ze ujeżdżonych pod wierzch i zdatnych, 
do zaprzęgu. Wiadomość w Alei Ujazdowskiej w do­

mu Łuszczewskiego N r 1667, na2giem piętrze.

Przy ulicy Leszno pod N r 659, na dole po prawej 
stronie w dziedzińcu, są do sprzedania: KANAPA, 12 
Krzeseł, 2 Fotele i Stół przed kanapę, w dobrym sta ­
nie;— tamże dowiedzieć sie można o sprzedać się mo-

/j powoou wyjazuu, są uo sprzedania za nauer przy­
stępną cenę : FORTEPJAŃ mahoniowy, o 6u okta­
wach,-w dobrym stanie; 2gi o 7u oktawach; Samowar 
mosiężny na szklanek 14; Szal biały francuzki, i P ła ­

szczyk materjalny koloru dzikiego;—  tamże przyjmują się PUSZKI 
tabędziowe do prania; ulica Starc-Miasto Nr 59, na2 piętrze, scho-

Dziś rano zimna stopni 2. Wczoraj w południe ciepła 1. ;
Dziś rano wysokość wody na W iśle  stóp 5 cali 2. . v.
TEATR WIELKI.- Dziś, L u krec ja  B o rd ija . .Tańce.
Jutro w Salach Redutowych, Koncert (jak wyżej).
Dziś i podzień w gmachu Warszawskiego Towarzystwa Do­

broczynności : obraz Chozroo D uzi, przedstawiający T rzy  Mf- 
czenniczki. •   ,

Do dzisiejszego Kurjera na W arszawę, dołącza się C E S W I H  
W yrobów Fabryki Mydeł i Pachnidet, Braci Natanson w W ar­
szawie, przy ulicy Nalewki Nr o 2£44 lit:,-A.

W  Drukarni Kurjera W arsz:.— Wolno drukować. W arszawa d. 4 (1 6 )Grudnia 1852r,— Starszy Cenzor, RadcaDw: L .T .T rip p lin ._


